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INTENCJE MSZALNE 
PONIEDZIAŁEK, 7 grudnia 
7.00 +Krzysztof Baran – gregorianka (7) 

7.00 Nowenna - 3 
7.30 Za dusze w czyśćcu cierpiące 

11.00 +Edward Niewiadomski – gregorianka (7) 

18.00 +Barbara Pawluczuk – gregorianka (7) 
18.00 W intencji ofiarodawców 

WTOREK, 8 grudnia, UROCZYSTOŚĆ 

NIEPOKALANEGO POCZĘCIA NMP 
7.00 Nowenna - 4 
7.00 O Boże błogosławieństwo, zdrowie, opiekę Matki Bożej dla Marii 

7.00 O zdrowie, Boże błogosławieństwo, potrzebne łaski i opiekę Matki 

Bożej dla Krystyny i Doroty i całej rodziny 
7.00 O mądrość, świętość i odwagę dla kapłanów 

8.00 O zdrowie, Boże błogosławieństwo, potrzebne łaski i opiekę Matki 

Bożej dla Anny i Zbigniewa i ich dzieci: Alicji, Grażyny i Krzysztofa 
8.00 +Krzysztof Baran – gregorianka (8) 

11.00 +Marian (im.)  

11.00 O zdrowie, Boże błogosławieństwo, potrzebne łaski, opiekę Matki 
Bożej Nieustającej Pomocy i św. Jana Pawła II dla Weroniki z okazji 

urodzin 

16.00 rezerwacja  
16.00 +Edward Niewiadomski – gregorianka (8) 

18.00 O zdrowie, Boże błogosławieństwo, potrzebne łaski i opiekę Matki 

Bożej dla Karola z okazji 37 rocznicy urodzin  
18.00 +Barbara Pawluczuk – gregorianka (8) 

18.00 +Krystyna Paduch (7r.), Czesław Paduch  

ŚRODA, 9 grudnia 
7.00 Nowenna - 5 

7.00 +Krzysztof Baran – gregorianka (9) 
7.30 +Danuta, Zygmunt, Halina, Bronisław, Krzysztof, Joanna, zmarli z 

rodziny Fałkowskich  

11.00 +Edward Niewiadomski – gregorianka (9) 
18.00 +Barbara Pawluczuk – gregorianka (9) 

18.00 +Leokadia, Jan, Lucjan, Krzysztof Karchut, zmarli z rodziny 

Karchutów i Trzepiotów 

CZWARTEK, 10 grudnia 
7.00 Nowenna - 6 

7.00 +Barbara Pawluczuk – gregorianka (10) 

7.00 +Edward Niewiadomski – gregorianka (10) 

7.30 +Krzysztof Baran – gregorianka (10) 
8.00 WOTYWA DO ŚW. JUDY TADEUSZA 

11.00 +Jadwiga Bara (15r.), Ludwik, Katarzyna, Stefan, zm. z rodziny Bara 

18.00 +Henryka (32r.) 
18.00 Za pomordowanych w Katyniu i ofiary katastrofy smoleńskiej  

PIĄTEK, 11 grudnia 
7.00 Nowenna - 7 

7.00 +Krzysztof Baran – gregorianka (11) 

7.00 +Edward Niewiadomski – gregorianka (11) 
7.30 Dziękczynna z prośbą o zdrowie, Boże błogosławieństwo, dary Ducha 

Świętego, opiekę Matki Bożej dla Krzysztofa z okazji urodzin 

11.00 WOTYWA DO ŚW. BRYGIDY  

18.00 +Maria Jaworska 

18.00 + Barbara Pawluczuk – gregorianka (11) 

SOBOTA, 12 grudnia 
7.00 Nowenna - 8 

7.00 +Krzysztof Baran – gregorianka (12) 
7.00 +Aleksander Tomaszek 

7.30 O dary Ducha Świętego i uleczenie z traumy dla Doroty 

11.00 +Edward Niewiadomski – gregorianka (12) 
18.00 +Barbara Pawluczuk – gregorianka (12) 

18.00 +Jan Rodzoś (r.)  

18.00 +Ryszard Maciejewski (4r.), zmarli z rodziny Maciejewskich, 
Zwolińskich, Łaszczów 

2 NIEDZIELA ADWENTU, 13 grudnia 
7.00 +ks. Tadeusz (2r.) 

8.00 +Edward Niewiadomski – gregorianka (13) 

9.30 +Aleksander, Antonina, Bolesław, Henryka, Stanisława, Zofia, 
Stefania, Marianna, Natalia, Zygmunt 

11.00 + Krzysztof Baran – gregorianka (13) 

11.00 O duchowe pocieszenie dla rodziców i brata w kolejną rocznicę 
odejścia Zuzi do domu Niebieskiego Ojca 

12.00 +Barbara Pawluczuk – gregorianka (13) 

13.15 Nowenna - 9 

13.15 +Tadeusz Ciężak (3r.) 

16.00 +Wanda, Zofia, Danuta, Liliana, Zygmunt 
18.00 W intencji Ojczyzny 

SŁOWO 

NA NIEDZIELĘ  
 

Głos wołającego… 

 

„Głos wołającego na pustyni: 

Przygotujcie drogę Panu, prostujcie ścieżki dla 

Niego” - to słowa proroka Izajasza odnoszące się 

do Jana Chrzciciela. 

Jan jest głosem, przemawia do nas całą swoją 

osobą. Przemawia poprzez to, kim jest, co 

posiada, poprzez to wszystko, co czyni. To 

niezwykle cenny głos dla człowieka tamtych 

czasów, jak i człowieka żyjącego dziś. Bo życie 

każdego człowieka wyczulone jest na głos, 

a świat, niejako posłuszny ludzkim 

możliwościom, dostarcza mnóstwa tych głosów. 

Z tym większą uwagą wsłuchujemy się 

w dzisiejszy głos, w dzisiejsze słowo... 

Jan, prorok znad Jordanu wychodzi 

naprzeciw naszym oczekiwaniom. Głosi chrzest 

nawrócenia, porywa tłumy z całej judzkiej krainy 

i mieszkańców Jerozolimy. Porywa nie dla siebie, 

a dla przychodzącego Mesjasza. Wskazuje na 

Niego jako Baranka, który gładzi grzechy świata. 

Coś jest w osobie Jana! Coś było dla ludzi 

tamtych czasów, którzy oczekiwali na przyjście 

Mesjasza. Czy coś pozostało dla ludzi naszych 

czasów? Oto jest pytanie! 

Dziś trwamy w oczekiwaniu na przyjście 

Mesjasza, jak niegdyś Izrael. Poniekąd trwamy 

razem: Żydzi oczekują Mesjasza po dziś dzień, 

my oczekujemy przyjścia Chrystusa na końcu 

czasów! Adwent jest naszym wspólnym czasem! 

Dlatego dziś wsłuchujemy się w głos proroka 

Izajasza. Głos pełen nadziei, umacniający w 

oczekiwaniu na przyjście Pana, w Adwencie 

tamtych czasów: „Podnieś głos, nie bój się! 

Powiedz miastom judzkim: oto wasz Bóg!. Oto 

Pan przychodzi z mocą”. Wsłuchujemy się, gdyż 

mamy tę świadomość, że wielu naszych starszych 

braci w wierze, minęło się z tym proroctwem. Czy 

mamy prawo ich osądzać? Nie, choć czasem 

wstępujemy na tę drogę. Nie osądzamy, gdyż sami 

często, mijamy się z tymi słowami, już może nie 

ze słowami Izajasza o przyjściu Mesjasza, ale 

z tymi ze listu św. Piotra o przyjściu Mesjasza na 

końcu czasów: „jak złodziej zaś przyjdzie dzień 

Pański, w którym niebo ze świstem przeminie”. 

Nie dostrzegamy tej perspektywy „nowego nieba 

i ziemi nowej”. Grozi nam to, co było i jest 

udziałem Izraela…    (xjj) 

 



GODZINIKI 

O NIEPOKALANYM POCZĘCIU NMP 
 

Na wzór modlitw kapłańskich (brewiarza) 

powstało nabożeństwo ku czci Najświętszej Panny 

Maryi, zwane Godzinkami. Podobnie jak brewiarz, 

Godzinki składają się z siedmiu części: jutrzni, 

prymy, tercji, seksty, nony, nieszporów 

i komplety. Siedmioczęściowy charakter 

nabożeństwa wywodzi się z tradycji judeo-

chrześcijańskiej, sięgającej starożytności. Już 

w Starym Testamencie był zwyczaj, że w świątyni 

jerozolimskiej siedmiokrotnie w ciągu dnia 

oddawano Bogu chwałę, w myśl słów psalmu: 

Siedmiokroć na dzień wysławiam Ciebie (Ps 119, 

164). Zwyczaj ten przyjęły później gminy 

chrześcijańskie. Wszedł on również do pacierzy 

kapłańskich, które z tej racji nazwano „godzinami 

kanonicznymi”. Nabożeństwu do Najświętszej 

Panny Maryi jako znacznie krótszemu od Godzin 

kanonicznych, nadano tytuł „Godzinki”. 

Czas i miejsce powstania oraz autorstwo Godzinek 

nie są dokładnie znane. Przypuszcza się, że 

powstały one w XIV lub XV wieku. Na skutek 

sporu o pogodzenie nauki o Niepokalanym 

Poczęciu NMP z dogmatem o powszechności 

odkupienia w Chrystusie, Leonard Nogarol, 

franciszkański teolog z Werony, gorący obrońca 

Niepokalanego Poczęcia, ułożył oficjum (czyli 

teksty kapłańskiego brewiarza) ku czci 

Niepokalanego Poczęcia Najświętszej Panny 

Maryi. Zatwierdził je papież Sykstus IV w 1476 

roku. Według niektórych badaczy oficjum 

przetłumaczono język polski jako Godzinki 

o Niepokalanym Poczęciu i pod tym tytułem 

znalazły się w modlitewniku ułożonym przez 

Wacława z Brodni. Będący obecnie w użyciu tekst 

Godzinek jest jednym z wielu znanych na 

przestrzeni stuleci i pochodzi prawdopodobnie 

z XVII wieku.  
 

 

PODZIĘKOWANIA 
 

Składamy serdeczne Bóg zapłać za wszelkie 

wsparcie duchowe i materialne 

dla naszej świątyni! 

Ofiary na łączną kwotę 450,00 zł  

W każdym tygodniu sprawujemy dziękczynną 

Mszę Świętą w intencji ofiarodawców. 

Najbliższa w poniedziałek godz. 18.00 

W modlitwie pamiętamy także o wszystkich 

zmarłych z naszej wspólnoty 

 

 

Nr konta PL 07 1500 1520 1215 2008 3567 0000 

 

ŚWIECE CARITAS I 

OPŁATKI 

NA STÓŁ WIGILIJNY 
 

W okresie adwentu, z inicjatywy Caritas, w całej 

Archidiecezji Lubelskiej organizowana jest 

przedświąteczna zbiórka ofiar do puszek pod 

hasłem „Gwiazdka Nadziei” oraz Wigilijne Dzieło 

Pomocy Dzieciom, którego znakiem jest specjalna 

świeca. Małe i duże świece z napisem Caritas 

zadomowiły się na wigilijnych stołach, 

wzbogacając bożonarodzeniową tradycję. Świece 

Caritas są w cenie 6, 15, 17 zł. Świece Caritas, 

świece - cegiełki i opłatek można nabyć przy 

wyjściu z kościoła i w zakrystii. Ofiary złożone 

przy nabyciu opłatka są przeznaczone na pokrycie 

kosztów związanych z renowacją zabytków 

ruchomych naszego kościoła. 
 

 

Transmisje mszy świętych 
 

W związku z trudną sytuacją epidemiologiczną 

zachęcamy naszych Wiernych i Przyjaciół 

Kościoła Pobrygidkowskiego do duchowej 

łączności poprzez transmisje mszy świętych 

i nabożeństw online. Z transmisji korzystamy na 

stronie internetowej kościoła: 
www.pobrygidkowski.pl 

 

 

Intencje mszy świętych 
 

Intencje mszy świętych przyjmujemy w zakrystii, 

a w obecnej sytuacji można zamawiać intencje 

również za pomocą formularza kontaktowego 

umieszczonego na naszej stronie internetowej. 
 

 

Ofiary składane na tacę 
 

W sytuacji, gdy nie uczestniczymy we mszy 

świętej w kościele, możemy wesprzeć  utrzymanie 

naszej świątyni poprzez ofiarę przesłaną na konto 

kościoła (nr konta poniżej). Jesteśmy wdzięczni za 

każdy dar serca. Jest to dla nas wszystkich 

wyjątkowa sytuacja i razem szukajmy rozwiązań 

na przyszłość dla naszej wspólnoty i kościoła. 
 

 

MSZE ŚWIĘTE RORATNIE 
 

Msze święte roratnie ku czci Najświętszej Maryi 

Panny w naszym kościele codziennie od 

poniedziałku do soboty o godz. 7.00.Godzinki o 

NMP o godz. 6.40. Zapraszamy! 

http://www.powizytkowski.kuria.lublin.pl/pociety/images/Untitled-3.pdf
http://www.pobrygidkowski.pl/


„Jestem Niepokalanym Poczęciem” 
 

Objawienia w Lourdes w 1958 
 

W roku 1858, kiedy ukazała się jej w 

Lourdes Matka Boża Bernadeta miała 14 lat. Była 

najstarszą córką rodziny Soubirous. Brakowało jej 

wszystkiego: pieniędzy, zdrowia, wykształcenia. 

Nie umiała ani czytać, ani pisać, często 

chorowała, nie chodziła do szkoły, nie przystąpiła 

do Pierwszej Komunii św. Rodzice mogli jej dać 

jedynie wiarę, prostą i żywą. Ją właśnie wybrała 

Maryja dla przekazania ludziom orędzia.  

11 lutego 1858 roku wraz z siostrą i 

przyjaciółką Bernadeta wyszła z domu zebrać 

drewno na opał nad rzeką, w okolicach groty, 

poniżej skały Massabielle. Musiała przejść przez 

rzekę, aby dogonić towarzyszki. Tak opisała to, co 

się wtedy zdarzyło: «Kiedy zdjęłam pierwszy but 

usłyszałam hałas, jakby podmuch wiatru, wtedy 

odwróciłam głowę w kierunku łąki. Widziałam, że 

drzewa się nie poruszały, więc powróciłam do 

ściągania butów. Znowu usłyszałam ten sam 

hałas. Kiedy podniosłam głowę w stronę groty, 

ujrzałam Panią ubraną na biało. 

Miała białą suknię, biały welon, w 

pasie błękitną szarfę i różę na 

każdym bucie – żółtą, w takim 

samym kolorze jak łańcuszek jej 

różańca. Trochę się wystraszyłam. 

Sądziłam, że to złudzenie. 

Przecierałam oczy. Jeszcze raz 

popatrzyłam i widziałam cały czas tę 

samą Panią. Wsunęłam rękę do 

kieszeni i znalazłam w niej mój różaniec. 

Zrobiłam znak krzyża. Lęk, jaki odczuwałam 

zniknął. Uklękłam. Odmówiłam różaniec w 

obecności tej pięknej Pani. Zjawa przesuwała 

różańcowe paciorki, ale nie poruszała wargami. 

Kiedy skończyłam różaniec – nagle zniknęła.» W 

niedzielę 14 lutego Bernadeta powróciła do groty 

z przyjaciółkami. Chciała sprawdzić, czy wizja nie 

była złudzeniem. Przy grocie uklękła i rozpoczęła 

różaniec. Po odmówieniu jednej dziesiątki ujrzała 

tę samą Panią. Kropiła Ją wodą święconą, chcąc 

Ją przepędzić, o ile nie pochodzi od Boga. Maryja 

przemówiła dopiero za trzecim razem, 18 lutego. 

Z Bernadetą przyszli dorośli. Za ich radą 

zaopatrzyła się w papier i atrament... «Kiedy po 

przybyciu tam zaczęłam odmawiać różaniec – 

napisała Bernadeta – ujrzałam piękną Panią po 

pierwszej dziesiątce Różańca. Powiedziałam jej, 

że jeśli byłaby tak dobra i chciała mi coś 

powiedzieć, to proszę, aby to zapisała. Wtedy Ona 

uśmiechnęła się i powiedziała mi, że tego, co ma 

mi do powiedzenia nie trzeba zapisywać.» 

Następnie Matka Najświętsza zapytała ją, czy 

zechciałaby przychodzić w to miejsce przez 15 

dni. Dziewczynka zgodziła się. Usłyszała w 

odpowiedzi, że Maryja nie obiecuje jej szczęścia 

na tym świecie, ale w przyszłym. Objawienia 

trwają nadal... Po 4 objawieniach milczących, 

wypełnionych kontemplacją i modlitwą – Maryja 

dała Bernadecie nakaz, który powtarzała przez 

kilka następnych dni: «Proście Boga o nawrócenie 

grzeszników.» 25 lutego Maryja mówiła: 

«Pokuty! Pokuty! Pokuty!». Potem poleciła 

Bernadecie zjeść roślinę, która tam rosła, iść do 

źródła, napić się i obmyć się w nim. «Nie widząc 

źródła – opowiada Bernadeta – skierowałam się 

ku rzece. Pani jednak powiedziała mi, że to nie 

tam, i dała mi znak palcem, abym podeszła pod 

skałę. Zrobiłam tak. Znalazłam tam zaledwie 

odrobinę wody, jakby błoto, i z ledwością mogłam 

jej nabrać. Zaczęłam drążyć ziemię. Po chwili 

mogłam nabrać wody, ale trzy razy ją wyrzuciłam. 

Dopiero za czwartym razem mogłam się napić, tak 

bardzo woda była brudna.» W ten sposób zostało 

odkryte źródło, które nigdy nie wyschło i stało się 

narzędziem licznych uzdrowień. 2 

marca Bernadeta otrzymała 

podwójną misję: powiedzieć 

kapłanom, żeby przyszli w procesji 

oraz wybudowali kaplicę. Nie 

wiedziała, kim była ukazująca się jej 

Pani. Proboszcz polecił, by o to 

pytała. Kiedy dziewczynka stawiała 

pytanie, Pani, zamiast odpowiedzieć, 

uśmiechała się w milczeniu. 25 

marca w święto Zwiastowania, Bernadeta 

wymusiła odpowiedź: «Zapytałam trzykrotnie, 

kim jest. Ona cały czas się uśmiechała. Wreszcie 

spróbowałam czwarty raz. Dopiero wtedy 

powiedziała mi, składając ręce na wysokości 

klatki piersiowej, że jest Niepokalanym 

Poczęciem.» Jeszcze dwa razy Bernadeta ujrzała 

w grocie massabielskiej milczącą, uśmiechającą 

się i modlącą Matkę Najświętszą. 7 kwietnia 

objawienie trwało blisko godzinę, obecnych było 

kilkaset osób. Płomień świecy dotykał przez wiele 

minut palców Bernadety, nie pozostawiając na 

nich żadnego śladu, o czym zaświadczyli obecni. 

16 lipca Bernadeta ujrzała po raz ostatni Maryję 

bardziej piękną i promienną niż wcześniej. Ostatni 

raz tu na ziemi... Objawienia zostały zatwierdzone 

18 stycznia 1862 przez biskupa diecezji Tarbes, J. 

E. Laurence’a, jako autentyczne i nie budzące 

wątpliwości.  (źródło: www.voxdomini.com.pl) 
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